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"  SC?ł•' Sł: g -6> m -3_9; xncl‘: g-5, m. 21.
Wi z yt a t or ka  J ene r a l na  wyżs zych Instytut , ; . !  J  " ' ' | i mn n j ,

naukow ych  p ic i  ż eńsk ie j  w l i b ó i r h m e  P oK k iem  t u t u X l  W T  ’ P  NaUCi,J cielI«  In s ty -  
złozywszy JĘJ C E S A R S K IE J  M O Ś C I,  z n a i ! £ Ezą. W ychow ania  P an ien ,  uzyskawszy „d
glębszem  uszanowaniem, w imieniu uczennic '  ®n’tUl“ sJ.| l?"V • -W. D. i O. P. pozwolenie 
Alexandryjski.ego Instytutu wychowania Panien 2f  Fęntjt^ p łc i żeńskiy, otwiera tako-
W W a rsza w ie ,  powinszowanie zpovyodu Nowenn * *  ^  ^  ^  ^^-Krajrzkiej w domu N r  1 3 4 4
roku 1839, do którego dołączone b y ły  p róby  Pt°' S" .- ta.eŁ, W ielkanocnych r. b. R odzice,r o k u  1 8 3 9 ,  <I0 k tó r e g o  d o łą c z o n e  b y ły  p ró b y  J v  św iętach  W ie lk a n o c n y c h  r. b. R o d z ic e ,  
ł i i ho ł  r ę c z n y c h ,  uczennic  tegoż  Instytutu, m ia ła  V f -'-  ̂ leJ.s " e córk i  na pensjonarki  lub przy.

od N. P A N I  resk r y p t ,  osno-  u t a i  P0Ŵ ®^Jr®, c h c ie l i ,  m o g ą  s i ę  wczes'ni-e
. —  j i u a l u t u ,  m ia ła

ła s z c z y ł  otrzym ać od N. PA.NI re sk r y p t ,  osno*  
V y  następuiącej  : „ PPiśyłatorko Jeneralna, />a ,  
« :  Abramowicz. W  sk utek  o trzym anego  od was 
d o n ies ien ia ,  D z ięk u ię  wam i uczen n ico m  I n. 

•*'ytutu A 1 c.xandry.jskicgo, za powinszowania  z p o .  
n . i u n , N o w eg o  roku, o r a ,  za z ło ż e n ie  Mi nró-

?  ■,c " . «,w,;c‘‘r v. “ robotach- ręczn ych .  W i o -  
ac i. wam i „ u  w za iem n ie ,  B ła g a m  P rzed -  

/ to cz n e g o ,  i z b y  , nadal z l e w a ł  b ł u g o s ł a w i e , i -  
•Rvo svvoifi na  Instytut, iżby  u t r w a l i ł  i  e g o  po-  

tysIno.se, tudzież  I ż b y  w a s  i uczen n ice  Wasze 
^ d a r z y ł  z jr n w ic m  i szczęśc iem .  P o z o s t a i e  wam  
przychylną.  A L E X A N D R A .“  ( G . R . ) *

W e  wsi Zniorowie o d b y ło  s i ę  ż a ło b n e  Na-  
»0ŻeiW,vo za duszę ś. j». Stan: Chm:omańsh.>
1 c y - Biskupa W arsza: 21 z. m .,  na k tó rem  znaj-  
nwało s ię  w ie le  e sóh ,  zasyl aiąc m o d ł y  do N ie b a ,  
i W cz'or/ij z ło ż o n o  w Reda: Kurjcra dia  -lusty*

. oralnie  zan: dzjec i  z ł .  4, od Mateusza I u 
.1 a za —  ' 1

. . L V,V1L11) iUb'i <r WC/i.ehIJiW
w cj m ie r z e  ł i l iźe j  po in fo rm o w a ć  w  tera /niej*  
t t e m  tej m ieszk a n iu  N r  5 9 9  przy  uli; B ie la ń s k ie j .  

W e  r Wr( ^  * P ^ i f l o  w ydane  .v ia ,
r Z 7  ń  ; ’.tC ra to h a n f k ie  Forteca, 
" f  /  ° , ,ł:Ce’. i t. p ,  sp o w o d o -

U o lą do C ią g łeg o  pom nażania  ich  l ic z b y .  O -  
b e c n ie  ukpnczoną zosta ła  % r*eca  Ż o łn ie ­
r z y  j O dobywa for tecy  bronionej  p rzez  3eh ,  
sp o so b em  ^ lakm i 2 4  ż o łn ie r z y  w zwyczajne

^ z c z 2 c h  nnaZT ka d0l7 " ' a r° tlCC-y bron fon ej  P - z c z 2 c h ,  p o w ię k sze n ie  l ,e * b y  p io n ik ó w  i p ]a .
nu tej g r y ,  sp ow od uiące  rozm aite  now e  w niej  
k o m b in a c je ,  c zyn ią  ią b ardz iej  zajmuiaca o d  
zwyczajnej.  —  D z iś  w y s z e d ł  z druku T o m  X .  
t rac D ra m a ty cz n y c h  J . S . Jasińskiego, za w ie ­
ra, D r a m y : - ! 0 Murzynka; 2° Karolina. p f e .
num erata  przyjum ie  sio  ty lko  d o i  Maja r b 
potem  15 T o m ó w  ty ch że  P rac  k o s z to w a ć 'b e -  
‘ zie z ł  72. Osejiiy z pro w inc j i  które  p ren u -

„  - .  J  , 0 _ ni er  o w a ły  kw artalnie  na U rzędach  i Stacjach
z g łó w n e j  wygranej 0 9 0 , 0 0 0  z ł .  ostatn iej-  *£*% °  da',szc  tomJ  z g ło s ić  sio  l is to -

l*e t  ^ b r u k  Pol;, teraz m a m y  w iadom ość  8ii’,C- , „ 2  Pr.z3j n | icy N o w o -S e n a to r -
j. “ °ią  część,  te jże  w ygranej  przypadającej  na L*„v! 1 1 ' ‘ > jt d o p e łn i  ich  żądania  w iak naj-
e 6 0 .7 3 8 . w v o i . a t , . . ł :  —  i ii... ... p a - . . t . . . l .....  . ots*ym  czasie .  Kto z osób w o b r ę b ie  K ró -

łestwa z a m ie s z k a ły c h  ż y c z y łb y  z ło ż y ć  od ra -  
pr«e<]nłaf.£> n .i IS  i -  • i, t o

uajci-t ni. *•, Lo«
.... w y c h o d ze n ie  z dptnu bez  piozwolenia.  

R- n i r ś l i ś m t  k to w Petersburgu  w y g r a ł  2 cze -
i ! * g ł ó w n e ,  i w c r r a n n i  9 9 9 . 0 0 0  z ł .  f i . i . . : ■

! hot:

ocią część ,  te jże  w ygranej  przypadającej  na 
'''OJ w y g r a ł  z a m ie sz k a ły  w P etersb u rg u ,
|| n iący  się  Sprzedażą płótna po  ulicach sto? ' 
^.y, a k tóry  b y ł  u d a ł  s ię  p r z ed  now ym  ro-  
^tioi F °  ;s jveg °  m iejsca  rodz in nego  w g u b e r n j f  
\  k r ł f ę / ,  i d o p iero  po pow roc ie  sw y m , te* 
*ba Pt z e k o n a ń y m  zo sta ł  o szczęśl iw ej  zin janie  

‘ s w o i e g o . —  W7. Józefa  z A lbrychtów P ro-

,   zyczy iuy  zm zyc  od ra-
« p rzed p ła tę  na 13 tom ów , z a p ła c i  z ł .  5 0 ,  

°  ie s t  c en ę  d la  W arsza w y  ustanowioną, koszt  
pr z esy ła n ia  W y d a w c a  przyjm ie  na s i e b i e , —  
W e d ł u g  T a x y  na b. m ies ią c  M arzec ,  ma s ię  p ł a ­
c ić  w Warszawie funt m ięsa  w o ło w e g o  gr. 13 
k ro w ie g o  lub z bukatów gr .  10 ,  po lędw ica  z ł .  3



gr. 2ft, wieprza: gr. 11, schabu gr.9 , cielę: gr. Il« 
—  VV litografji A .P ietrzykow skiego  wyszła S e r e ­
nada Dobranoc, śpiew z towarzyszeniem forte:, 
wiersz Mar: O ssoryna, muzyka E. S. —  W czo ­
raj w w ie lk im  Teatrze 4te przedstawienie S y l-  
J ld y  z powszechnern zadowoleniem zostało pruy-  
ięte. P rzyw ołan i:  JPanny, W e n d t  (2  kroć),  
G wozdecka  i JP. Mo rys. —  T o w a r z y s t w o  Akto­
rów pod zarządem JP. StobiiiskiegO  opuściwszy  
K alisz  ( ia k  wczoraj doniesiono), dawaC będzie  
teraz widowiska w Sieradzu .

F ra n c ja .—  Marszałek M aison  ( Mczą) przy­
b y ł  z Neapolu, do M arsy/p. —* Poseł holend: 
Baron Fagel I6go  b. m. z ło ż y ł  Królowi odpo­
w iedź swoiego Monarchy na zawiadomienie o 
śm ierci X ięźny W irtem befgskiej. —- Eskadra  
A dm irała  L a ląnde  31 stycz: b y ła  zebraną pod 
S m irn ą , sk łada ła  się z 3ch okrętów bojowych,  
iednej korwety, 2oh brygów i iednej galeoty. —  
W  K o n s t a n t y n i e  r o z s t r z e l a n o  7  K a l a  i ł ó w  z a  r o z -
b oie  na gościńcach. B en  A isSa  b y ły  Powier­
n ik  A chm eta  Beia sam zażądał przykładnego  
ukarania z łoc z y ń c ó w .—  3ch m łodych  Arabów 
od p łyn ę ło  7. S to ry  do Francji, aby wykształcić  
się w szkołach  europejskich.

U iszpan ja . —  Rząd madrycki iest w obawie  
o C eutę, gdyż ciągle  bieganą p ogłosk i o spisku  
tamże wybuchnąć maiącym na korzyść Don K a ­
rola. —  N arw aez  p rzes ła ł  do M a d ry tu  p i­
śm ienne usprawiedliwienie z sw ego postępowa­
nia w Sewilli. —  P o se ł  a n g i c l :  lira. h /a r  endon  
iuź pewno nie wróci do M a d ry tu .  W ielu  u- 
trzymuie, że  Królowa Reientka od n ieiakiego  
czasu dźiałaiąc bez u leg łośc i  stronnictwom, ma 
zamiar o g łos ić  zupełne  rozwiązanie teraźniej­
szych Kortezów, co g d y  nastąpi, ustanie wol­
ność druku.

N iem cy . —  Księgarze w L ip sku , Frankfurcie  
n . 71/ . ,  S tu tg a rd zie , Berlinie i H anowerze , po­
stanowili wezwać wszystkich księgarzy w E uro ­
p ie ,  aby działano wspólnie przeciw przedruko- 
wywaczom. —  P o se ł  A ułstrja :Tprzy dworze bel-  
g ick im  P. Rechberg  bawi w Frank fo rc ie  n. M .,

gdzie  rów nież  iak P o se ł  b e lg i c k i  przy dworze 
Austrja: Baron OtuMvtan zostanie aż du z u p e ł ­
nego  Załatwienia  n ie sn asek  m iędzy  B e lg ją  i 
I lo land ją .

R ozm aitości.—  2ch UrzędnikóW*policji w Pa- 
ryta, idąc przez ciaśną uliczkę, spostrzegli,  źe 
wapno pruszy z dachu, domyślaiąc się źe o tej 
porze (b y ło  to późno w ieczorem ) pewno nikt 
dachu nie naprawia, udali się na górę i przy- 
dybali tu 2 cli łotrów, którzy pewno chcieli  
dostać się dachem w wnętrze p o k o i .—  D zien ­
nik francuzki donosi, źe w S . Cernin  źy ie  W e ­
teran dawnej królewskiej armji, który należał  
do bitwy pod Fontenoa  r. 1745. Żołn ierz  ten 
A n to n i, ma teraz lat 118. M iał 7 braci, z 
których najmłodszy gdyby został przy życiu,  
m iałby  lat 104. Ze strony władzy, z g r z y t a ­
ł y  staruszek otrzymuie znaczną emeryturę i 
wsparcie nadzwyczajne.—  W Tulono; 12 t .  m. 
rozkwitały drzewa m igdałow e. —  P. T om : Kar- 
del darował bibljoteee publicznej w E dim burgu  
zbiór rękopisiilów W a lte r -S k o tta ,  z wyjątkiem  
rękopismu romansu P a n i Jeziora, który otrzy­
m ał od autora w dowód szczególnej przyiaźni. 
—  Dwoie kochanków w Szaton  niedawno zeszli 
się na tarassie na ostatnią rozmowę, gdyż we­
d ług  postanowienia ojca, córka miała zaślubić 
bogatszego wielbiciela. Kochanek zapropono' 
wał uwiedzenie, ulubiona opiera się, w tein pier­
wszy porywa ią za rękę i w oła: „T rzeba wię* 
umrzeć razem!“  Przy tych wyrazach rzuć* 
się zg ó r y  w mniemaniu źe pociągnie za soM 
kochankę, lecz ta utrzymała się krawędzi  
ty lko  pierwszy został na bruku zgruchotany.
P. G ross podaie następuiący sposób przech0 
wywauia octu w proszkach : B ierze się pe""^
ilość crernnrtartari, przesyca octem winnym, , 
potem wysusza w piecu, operację tę powtor*.
4 razy lub więcej, a proszek iuź iest goto' - 
chcąc go zamienić na ocet p łynny, dosyć 
ko zmięszać ipdną uncje proszku z 3ma ‘>r,‘ 1 j 
mi wody albo b ia łego  wina, rozciek zostai 
minut póki crernortartari nie spada w osa
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* P ty"  z 'vicrzchu iest octem doskonałym. —> 
Śpiewak D a w id  pierwszy teńorzysta w Anko*  
m c, zostaie prawie uwielbiany jak półbożek. IVa 
przedstawieniu opery M a łżo n ko trze,- p rzyw oła­
no go 13 razy! Sonety i wieńce spadały  na n ie ­
go lakby ulewa. W  iednej z tych poezji na- 
zywaia artystę wykończonym mistrzęni w sztuce 
śpiewania , głową wszystkich żyiących śpiewa­
ków, ozdobą W łoch, a ponieważ iest urodzo­
ny w J u k o n ie ,  zowią go cudownem dzieckiem 
swoiegn rodzinnego miasta. O dawanych fnu o- 
klaskach nic można wcale mieć wyobrażenia 
cało arje musi powtarzać, Eo skońcżonem wi­
dowisku Artysta Zostaie odprowadzany-do dotnu 
z pochodniami, a na pożegnanie zaszczycaią g0 
serenadami. Wprawdzie trudno uwierzyć w ta­
kie uniesienia, ale też trudno sobie Wystawić, 
iak dalece nerwy W łocha są czułe na muzykę’ 
Często słuchacze przy przyjemnej kadencji śpię-' 
waka z wolna podnoszą się z krzeseł,  i znowu ua nie 
spa< aią w Zachwyceniu, skoro śpiewak kadencję
"onczy. “ 1 ó L a p o ń c z y k ó w  z. T r o in s o e  z e s z ł e j

le s ie u i  s m u t n e g o  d o z n a ło  łosi! na m o rz u .  U d a l iO  ............ ........  *  u n  U 1U I 71U ,  V_/ CI i i  J I

•się łó d k ą  na lybołostwo, znużeni pracą wy­
lądowali pewnego dnia na wyspie w f lio k fio rd  
> położyli się na spoczynek, tymczasem wiatr 
oderwał od brzegu łódkę ,  Wyspa była bezlud­
ną, a żywność wraz z statkiem została uniesio­
ną. Z początku starali się przynajmniej zrelem 
m orskiem  głód zaspokoić, ale ponieważ ich 
Pobył na skale kilka dni potrwał, zabrak ło  też 
*! , tak , nieszczęśliwi * g ł 0j u ^  Ł bH,
*ko śmierci. W  lOtym dniu stanu smutnego, 
najmłodszy wszelkich s i ł  pozbawiony, póczoł^ał 
*>ę na wzgórze z książką nabożną w ręku a°by 
! d BOGA ubłagać odwagi w godzinie'konania, 
esz.cze raz rzucił wzrokiem na morze, i ,.a_ 
°ści! na dalekie j przestrzeni ukazuie sie stą- 

Jok, okrzyk uradowanego obudzą ojca z głgbo- 
<lpgo marzenia. Statek postrzega dawane mu 

?8nki i czem prędzej dobiia do brzegu, ale 
okaż była rozpacz nieszczęśliwych Lapopczy- 
ow ujrzawszy iak  statek nagle oddalą się zno-

iTncvcb i7‘y  1 '’^ t ł u m i o n e  ,>ki zdołały  odda-
K i t ,  i

za b o bo nn ym  p o d a ł  ’ •* P?CZ!i t k “i -  i i. , , , , ę, 0 ,n  m n ie m an ie ,  iż
li udał -f f ‘iCe uc O'* Staraniom oswobodzicie- 

udało się nowoczesnych DoMnsońów  przy­
wrócić do zdrowia i rodzinnej chaty! —-
Z dwóch braci bliźniąt ieden u m a r ł  v • ii , '"" 'H i.  /mammy
spotkawszy pozmej pozostałego przy życiu, za-
ąjylał go w roztargnieniu ; „Z a  pozwoleniem
Cży to brat pański, Czy to pan um arłeś?14  ;ya
wyspie S y c y tji  ż y i e “od Jat 20 Pa nna od uro- 

zenia Głuchoniema, Ojciec iej b y ł  nauczycie- 
em muzyk i  i powziął zamiar uczenia swej cór.* 

ki grać na fortepjanie; ta nanka powiodła sie 
n ader  szczęśliwie, Głuchoniema poięła machi­
nalnie poruszenia palcami na klawiszach, czyta 
wybornie nuty, gra  dość dokładnie  i takt' u- 
trzyinine należycie. Jest to osobliwość nadzwy­
czajna. Ta artystka nazwiskiem Karolina AL- 
ber Lun, ma zam iar  odbyć podróż muzykalną po

m^CU|rK7Ó8iej .Y*ie- Ka,>'U ' , ,  i . . ’ urodzenia ociemniały,
k to ,y  wybornie i nader  przyjemnie gra „a He- 
trawersie, u u z  go Znawcy wyżej cenią niż T)ju - 
lona, (k tó ry  b y ł  w Warszawie roku 1801). 
W łaściciele winnic N adrcńskich  przewidują, że 
tegorocznej iesieni Wina /rodzą  tak obficie, 
iak me było  przykładu  od r .  1^99.

PRZYIECHALI do WARSZAWY.
Woronieeki Jere: Xię zUszlewa; Suski Wik: Dzie- 

z Lipca; Gadamow icz Wik: Dzie: z Barto,zewki; H,,!
p ' , Z,e,: '■ Smolarza; Krzykowski Mich: Bzie:

* Bomoza..,- Wolski Nepo: Dzie; z Klonowa: Ogrzyóc 
sk. Anto: Dzie: zWłuki; Pele,-, Kar: Dzie: zSzlas.

D O  N I E S I E  NT A.
Mamy zaszczyt uwiadomić Szano: Publiczność, * 

szczególniej Właścicieli Fabryk Spirytusu, ktdrzyby
*)czj i sobie powziąsc dokładniejszą wiadomość o 
wzmiankowanej wyżej fabrykacji, że osiąguieiiie tej 
es esmy gotowi udzielić na każde piśmienne żądanie, 
( .OI~ z oszczędzeniem kosztów dla nas nastąpi. Spo- 

80 fabrykowania który od nas ma być udzielonym 
wydaie w wielu Gorzelniach, średnią biorąc pro por-
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cia nad 600 Vo Trail:  Spirytusu, z Korca Kartofli mia­
ry RęiTińskjej, czyli z Korea Kartofli miary W arszaw­
skiej 1350 <y« Trallc*:.  Przy (ero mamy h o n o r  w spo­
mnieć także 'o  szkole fabrykowania  S p i r y t u s u  w naszej 
stronie założonej, w której codziennie Kartofli 
Jtorca miary Warszawskiej iest potrzebowaneni, »  »  
lei w przeciągu 4ch tygodni można ialt na jgr1111 _
W niej poznać zasady, Które Każdemu Gorzclmkpwt 
nieodzownie są potrzebnymi; wiadomość tę także po- 
daicroy chętnie Szanownij Publiczności. 
sp o d a r s tw a  i  T e c h n ik i  w N a k U  » •  O b w o d zie  R e u t i -  
c y in y m 'B y d g o s k im  w Królestw ie P rn sk iem -  _
W  O 7  o p o l r M 6  iesl  O G R O D N I K  na w .e 9 4
i y / W ' m  wile od J A a r s z a w y ,  obeznany w sztuce 
I I  *, f a . i t .  O e ro d p ic / e j  i o p a t r z o n y  clilubncmi swia- 

Hect.wami, każdego  czasu lub ou \v ie l -  
Ki, j nocy; bliższa w iadom ość  u Rządcy domu Nr 473 
Lit:  B. przy ulicy Senatorskiej.

'/.gubiono różne PA PIE R Y  i YVEXEL na zł. 1,208, 
wystawiony dnia 2 Lis topada r. z. na Sam: Kryger,  
z podpisem' Moszpk Kredens. Ostrzegam przeto k a ­
żdego, żeby nienabywał l e g o W ex lu ,  k lory  za niewa­
żny uznany- będzie, a kupuiący na stratę  narażony
zostanie n i e z a w o d n i e .  ,

Rodowity FRANCUZ, upoważniony od Rządu do 
dawania lekcji Języka Francuskiego, "\:uąc teazcze 
Kilka godzin wolnych, życzyłby je poswięeic Publi­
czności; albo umieścić się w .łomu w klery niby za co­
dzienna lekcją, mógł mieć ątół i osobną stancją. W ta- 
4 o mość w fabryce Nowego srebra, przy ulicy Krakow­
skie Przedmieście, wprost Saskiego Placu Nr oSJ.

Są do sprzedania M EELL ma- 
houiowe, iako to :  Kanapy, I p- 

151 ' '  „ - j b  tele, K rzesła, i do kompletu k o n -
. a i ż j j f l S M  sole, Stoły \  klapami,  Komoda i 

2 Szafy iesionowe rozbierane, za pomierną < e.ię, pi zy 
ulicy Elektoralnej na przeciw Solnej pod Nr /bo,od 
t \3u  w Off:ca-'nie. . . .

MŁYN K O Ń SK I (Manege) siły 12tu Kom, mało 
używany, prawie nowy, w wartości ałp. : , c _st
7.n z t .  1^500 d.i sprzedania; wiadomość pod Nr ^920 
Lit: B. obol; X X .  Trynitarży. na Solcu.

L O K A L składający się z łOciu Pokoi,  oraz z5ciu 
i 2cb z wszelkicmi dbgodnościami w pałacu zwaąym 
B r a n i c k i c h ,  przy ulicy Nowy świat pod Nr 1245 Li: 
A iest do naięcia od Wielkiej nocy r.  b.

’ u O G IE R  zdalny do wierzchu, masc.i ka- 
T S £  r c j lat 1 niaiący; iest do sprzedania przy 

J F X :  ulicy Nalewki pod Nro 2258, w domu i a .

K ŁACZ kara,  rosła, młoda, iest do sprzedania w 
Hotelu Niemieckim; wiadomość w stancji Nr 24.

Z B i u r a  Inf .ormaćyjucgo .
DOBRA maiąee rozległości 32 włók Chełmińskich 

i wszelkie dogodności,  są do nabycia za cenę umiar­
kowaną,’ a nabywca nic potrzebuje na teiaz mieć 
więcej nad 12,000 gotówki. Dal,- a wiadomość w  Biu­
rze Informacyjnem codziennie po południu o godzi: 4.

DOBRA z 2ch Folw arków  skiadaiąte się, w G u ber: 
Płockiej,  w Pcie Mławskim, maiąee do 300 korty  
wysiewu i pańszczyznę dostateczną, dobrze zabado- 
wane, z lasami na opał i prowadzenie gorzelni wy- 
starczaiąc-emi, w których można trZymać do 1,-500 O- 
wiec, są z wolnej ręki do sprzedania. Bliższa wiado­
mość w Biurze Informacyjnem.

" ' DQBRA w Gubernji Płockiej o 5. roił od P ło ck a  
leżące, maiąee do 300 korcy wysiewu i las n n u  pot 
i porządki gospodarskie, w których można 1,01)1 O- 
wiec trzymać, dobrze ząbudocynne,’ przy trakcie, aą 
z wolnej.ręki  do sprzedania lub do wydzierżawienia 
n a la ł  6. Bliższa wiadpmość w.biurze Informacyjnem.

MALARA z zagranicy przybyły ,  ojiatuie zamiera;:  
wynagrodzenia malować minjatury,  podobieństwo no 
O'syb pamiątkę p o  s o b i e  z o s t a w i ć  pragnących, iako t e z  
doktucłriość W wykoitaniu portretów zaręcza się! adres 
w s k a ż e  Biuro Informacyjne.

Dziś rano zimna stopni 10. Wczoraj w południe 3. 
T E A T R  W IE L K I .  Ju tro  5 r,vz Honor m oicj m a ­

tk i.. (Dziś w Rozmaitości, dla sjabości JP an a  iUa/etr- 
ek itgo , zamiast O statniego d n ia  szpzęśaia  będzie S zczę ­
ście i n ieszczęście, r e sz ta  iak ogłoszono).

Dziś w Kawiarni w Starem Mieście pod Nr 61, 
grać będzie K W A R T E T  z dobranych Artystów.

Dziś w Kawiarni piy-.y ulicy Miodowej w doom W. 
Grabowskiego pod Nr 495, Paulina Hrąjs  i Siostry 
S zw a rc  grać. będą od godziny fitej z południa.

Dziś w Kawiarni w domy Lilpopa przy ulicy Bie­
lańskiej na rogu T łćm ackicp  o pod Nr 600, K W A R T E T  
K u b e łk i  wykona Walce Stratna i Lanncra, tudzież 
n a j n o w  sze Mazury i w j ią tk i  z najnowszych Oper.

Dziś w Kawiarni (md K ogutk iem  na Krakówskieit} 
Przedmieściu,  wprost I). Konsw-.wntorjum,, Nr 454, na 
Im piątrze, familja M inerów  grać i śpiewać będzie- 

Dziś w Kawiarni Literackiej przy ulicy Podwale Nf 
552, wprost domu Z . j  d leva, fąnsjlja B csleró p  grać i śpie­
wać będą od godziny Otcj. Przytcm dostać, można 
PO N C Z U  Hiszpańskiego, a z rań a świeżej HERBAT * 
i P O L E W K I  /.piwa. .

JIitro w h and ln M d ie trsk ieg a  p rz y  u lic y  Frednars/* w 
Stokfisz, Sańdacz po radziw ił:, Szczupak po l w o w s  * 
Karp, Lin, Okoń, Karaś, Zupa ryb:, Makaron, ^  
czeń cielę:, Polędwica, Zrazy zawiia:, po traw a,  «


